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Pedagogów , w y m a g a ją c  od  n ich  r z e c zy  n iem oż liw ych , m ia n o w ic ie  żądan o w y c h o ­
w y w a n ia  s tu d en tów  na soc ja lis tów . W ła śc iw y m  je s t zd an ie  p ew n e j g ru p y  p ro fe so ró w  
dom aga jących  się kon ieczn ośc i w y ch o w a n ia  w y ch o w a w c ó w . P r o je k t  ten  jed n ak  
m oże być  u rze czyw is tn io n y  ty lk o  d rogą  dużego  i  d łu go trw a łego  w y s iłk u . W  z w ią z ­
ku z tym  część n au kow ców  na ja k iś  czas b ęd z ie  się za jm o w a ła  ty lk o  w y k s z ta łc en iem  
iach ow ym . Z  ty m i p ro fe so ra m i n a le ży  w sp ó łp ra cow ać  lo ja ln ie  i  po p rzy ja c ie lsk u , 
zresztą ja k  i ze  w s zy s tk im i in n ym i. T rz e b a  im  pom agać w  p ra cy  b ad aw cze j, p o zo ­
staw ić  im  n iezb ęd n y  spokó j d la  p ra cy  n au k ow e j i u m oż liw ić  p ozn an ie  b u d ow ­
n ictw a  soc ja lis tyczn ego .

N a  zakoń czen ie  re fe ra tu  W a lte r  U lb r ic h t w ysu n ą ł następu jące  zadan ia : 1. da lszy  
ro zw ó j tw ó rc z e j p ra cy  n au k ow e j, w e  w szy stk ich  d ziedz in ach  w ie d zy  i p ow ią za n ie  
■tej z  p rob lem am i p ra k ty k i soc ja lis ty czn ego  b u d ow n ic tw a ; 2. p op ra w a  stud ium  spo­
łecznego  ( Gesellschaftwissenschaftliches Studium).  W a lte r  U lb r ic h t rep re zen tu je  p o ­
gląd, że n iezbędna je s t k on sek w en tn a  w a lk a  z d ogm atyzm em  i ścis łe  p ow ią za n ie  nau k i 
z P rak tyk ą ; 3. dużo u w ag i p ośw ięc ić  n a le ży  w y k s z ta łcen iu  i  w y ch o w a n iu  in te lig e n c ji 
pochodzen ia rob otn iczego , co w sza k że  n ie  znaczy, b y  d z ie c i in n ego  poch odzen ia  
m ia ły  b yć  w  p ew n y m  stopn iu  d ysk rym in ow an e . Ilo ść  m ie jsc  w  szkołach  średn ich  
w zrośn ie  s topn iow o  tak, że  w y ch o w a n ie  m ło d z ieży  poch odzen ia  rob o tn iczego  b ęd z ie  
zabezp ieczone. W  zw ią zk u  z ty m  m ożn a b ęd z ie  u m o ż liw ić  u częszczan ie  do szkół 
średnich w ię k s z e j ilo śc i d z ie c i in te lig en c ji. W . U lb r ic h t zw ró c ił  u w agę  jeszcze  
1 na to, że  w  ca łym  ży c iu  u m ys ło w ym  w id o c zn y  jes t r o zw ó j d ia lek tyczn y , i że  
po rew o lu cy jn ych  p rzem ian ach  s tosu n ków  p ro d u k cy jn ych  s zyb c ie j n a le ży  zm ien ić  
nadbudow ę, do k tó re j n a le ży  ż y c ie  u m ysłow e . T em u  w ła śn ie  zadan iu  p ośw ięcon e  
b y ły  dysku s je  in te lig en c ji.

E C H A  W  N R F  T R Z E C IC H  W A R S Z A W S K IC H  M IĘ D Z Y N A R O D O W Y C H  
T A R G Ó W  K S IĘ G A R S K IC H

T rze c ie  M ięd zyn a ro d o w e  T a rg i K s ię ga rsk ie , k tó re  o d b y ły  się w  cze rw cu  w  W a r ­
szaw ie, w y w o ła ły  duże za in te reso w a n ie  w  N ie m ie c k ie j R ep u b lice  F ed e ra ln e j. 
K orespon den c i za ch od n ion iem ieccy  za m ie śc ili w  sw ych  czasop ism ach  d łuższe n o ­
ta tk i n ie  u k ryw a ją c  d od atn iego  w ra żen ia , ja k ie  w y n ie ś li z  ta rgó w . P is z e  na ten  
tem at w e  „F ra n k fu r te r  A llg e m e in e  Z e itu n g ”  z dn. 12 V I  H an s jak ob  S teh le  w  a r ­
tyku le  za ty t. „D as  Fachbuch  re g ie r t-B e lle t r is t ik  im  H in te rg ru n d , D ie  In te rn a ­
tion a le  Buchmesse. in  W arsch a u ”  o ra z  L u d w ig  Z im m er  w  „D ie  W e lt ”  w  n rze  137 
z 16 V I  w  a r tyk u le  „ V ie l  In te resse  f i i r  w es tlic h e  L ite ra tu r  . . .  ab er D ev is en  feh le n  —  
Zu r In te rn a tion a len  W arsch a u er Bu chm esse” .

K oresp on d en c i p o d k reś la ją  duże ro zm ia ry  ta rg ó w  w a rszaw sk ich , o czym  św ia d - 
czy  w y s ta w ie n ie  30 000 k s ią żek  z 19 k r a jó w  b lok u  w sch od n iego  i  zach odn iego
1 P od n ies ien ie  ta rg ó w  p o  trzech  la tach  ich  is tn ien ia  n a  d ru g ie  m ie js c e  w  ś w ie c ie  —  
Po fran k fu rck ich  ta rgach  k s ięgarsk ich . N a  ta rgach  w a rs zaw sk ich  rep rezen tow an e  
P y ły  p ra w ie  w s zy s tk ie  znane i p ow ażn e  f ir m y  w y d a w n ic z e  N ie m ie c  zachodnich . 
W  ten sposób N R F  ze  sw ym i dw u d zies tom a  s to iskam i sta ła  się tu n a jw ięk szym  
w ystaw cą  za gran iczn ym . A le  ty lk o  n iek tó re  f irm y  p rodu ku jące  w y d a w n ic tw a  
fach ow e, np. S p r in ger, L an gen sch e id t c zy  O lden bou rg , w y s tą p iły  z w ła sn ym i s to iska­
m i, w ięk szość  b ow iem  rep rezen to w an a  b y ła  w  w ys ta w a ch  zb io ro w ych  p rze z  w ie lk ie  
dom y k om isow e .

K oresp on d en c i p od k reś la ją  ró w n ie ż  duże ob ro ty  na ta rgach  w a rs zaw sk ich . T ak  
np. p ań stw o w e  p rzed s ięb io rs tw o  im p o rto w o -e k s p o r to w e  „A r s  P o lo n a ”  zaku p iło  
książek  i czasop ism  u 59 w y s ta w c ó w  rep rezen tu ją cych  b lisk o  1000 w y d a w c ó w  z 20 
k r a jó w  na ogó ln ą  sum ę 2,5 m ilio n a  d o la rów . Z  5,4 m in  d o la rów , k tó re  „ A r s  Polona"”
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za m ie rza  w  tym  roku  w y d a ć  na zakup k s ią żek  z za g ran icy , 50°/o przezn aczon e  jest 
na zaku py z k ra jó w  zachodnich , z czego  na sam ą R ep u b liką  F ed e ra ln ą  p rzyp ad a  
1,08 m in  d o la rów , co s tan ow i 40'°/o udzia łu  w  ogó ln ym  im p o rc ie  P o ls k i z  k ra jó w  
zachodnich  i co s taw ia  N R F  na d ru g im  m ie jscu  w  ca łym  n aszym  im p o rc ie  w  om a­
w ia n e j tu  d z ied z in ie  za  Z w ią zk ie m  R ad z ieck im .

N a  jeszcze  szerszy ro zw ó j hand lu  k s ią żk am i n ie  p o zw a la  b ra k  d ew iz . K o r e ­
spondenci za ch od n ion iem ieccy  zw ra c a ją  na to  u w agę  w  zw ią zk u  z ta rga m i w a r ­
szaw sk im i, a korespon den t F A Z  p ośw ię c ił te j sp ra w ie  p rzed  ich o tw arc iem , w  dn. 8. IV , 
spec ja ln ą  n ota tkę  za ty t. „K u ltu ra  a d e w iz y ” . M ó w i on na w s tę p ie  o tym , że  rok  
u b ieg ły  p rzyn ió s ł w  P o ls ce  w y d a n ie  szeregu  u tw o ró w  fran cu sk ich , an g ie lsk ich , 
am erykańsk ich , w łosk ich , a także  za ch od n ion iem ieck ich  i  że  w  ten  sposób n a w ią ­
zan ym  kon tak tom  k u ltu ra ln ym  g ro z i obecn ie  k on ieczn ość o gran iczen ia  z p ow o d ó w  
finan sow ych . O  ile  w  roku  zeszłym  w y d a w c y  p o lscy  m o g li je szcze  w y p ła ca ć  h on o­
ra r ia  zach od n ioeu rop ejsk im  au torom  i w y d a w c o m  w  w a lu ta ch  zagran iczn ych , 
to  obecna sy tu ac ja  d ew izo w a  zm usiła  w ła d ze  p o lsk ie  do zastosow an ia  ry g o r y s ty c z ­
nych  ogran iczeń  w  tym  zakres ie . W y d a w c y  po lscy , tłum acze  i d y re k to r zy  te a tró w  
zw ró c ili się w  m ięd zyczas ie  do sw ych  za ch od n ioeu rop e jsk ich  p a rtn e ró w  z prośbą, 
aby  c i z g o d z ili się na op łacan ie  h o n o ra r ió w  w  z ło ty ch  po lsk ich . S u m y w y p ła ca n e  
w  z ło tych  n ie m ogą  być  jed n ak  w y w o żo n e  za  gra n icę  i m uszą b yć  zu żyw an e  
w  P o lsce . P o n ie w a ż  w sza k że  w y d a w n ic tw a  p o lsk ie  g o to w e  są w y p ła ca ć  w  zło tych  
n iem ałe  h on o ra r ia  od razu  za ca ły  nak ład  jeszcze  p rzed  ro zp rzed an iem  ksią żk i, 
p ow s ta je  w ię c  m ożliw ość  d la  n iem ieck ich  au to rów  i w y d a w c ó w  fin a n so w a n ia  za 
sum y te  d łu ższych  p ob y tów  w a k a cy jn y ch  i n au k ow o -b ad aw czych  w  P o lsce . K o r e ­
spondent F A Z  tw ie rd z i,  iż  b y ło b y  rzeczą  pożądaną, aby  n iem iec cy  au to rzy  i  w y ­
d a w cy  m ie li d la  p o ło żen ia  sw ych  po lsk ich  k o le g ó w  zrozu m ien ie , g d y ż  od tego  
za leży , c zy  w c ią ż  w ą tła  jeszcze  roś lin k a  p o lsk o -n iem ieck ich  stosu n ków  b ęd z ie  się 
nada l ro zw ija ć , c zy  też zaczn ie  zn ow u  obu m ierać . K oresp on d en t F A Z  u w aża  poza 
tym , że m in is tro w ie  k u ltu ry  poszczegó ln ych  k ra jó w  n iem ieck ich  p o w in n i się 
za in te resow ać  tą spraw ą. Za  w z ó r  p od a je  on tu A m ery k ę , k tó ra  p o zw o liła  P o ls ce  
na zakup za zło te  p o lsk ie  k s ią żek  i p ra w  au torsk ich  ró żn ego  ro d za ju  w a rto śc i
1 m ilio n a  d o la rów .

W spom n ian e  p o w y że j w zg lę d y  n ada ły  sw o is ty  ch a rak te r  w y s ta w ie  w a rs za w ­
sk ie j. Jak  u trzym u ją  b ow iem  zach od n ion iem ieccy  korespon den c i, „A r s  P o lo n a ” 
ju ż  z g ó ry  zw ró c iła  za ch od n ioeu rop ejsk im  w ys ta w co m  uw agę, aby p ok a za li na 
ta rgach  ra cze j lite ra tu rę  naukow ą, a n ie  b e le try s tyk ę . W  ten  sposób k ie ro w n ic tw o  
w y s ta w y  stara ło  się z jed n e j s tron y  zaspoko ić  w ie lk ie  za in te reso w a n ie  pu b liczności 
p o lsk ie j za g ra n ic zn ym i d zie łam i z d z ied z in y  f iz y k i,  chem ii, m ed ycyn y , rad ia  
i fo to tech n ik i, gospod ark i n a rod ow e j i za k ła d o w e j, a także  h is to r ii, f i lo z o f i i  i  te o ­
lo g ii, a z d ru g ie j stron y u w zg lęd n ić  m o ż liw o śc i budżetu  d ew izo w ego , k tó ry  m usi 
być  w y k o rzy s ta n y  w  sposób p rzyn oszący  ja k  n a jw ięk sze  k o rzyś c i. T o też , jak  
s tw ie rd za ją  korespon den ci zach odn ion iem ieccy , w y s ta w a  w  W a rs za w ie  d aw a ła  n ieco  
in n y  obraz a n iż e li hale  ta rgo w e  w e  F ra n k fu rc ie : w  W a rs za w ie  p rzew a ga  b y ła  po 
s tron ie  lite ra tu ry  fa ch o w e j tech n iczn on au k ow ej, b e le try s tyk a  w y s tęp o w a ła  ra c ze j 
na m arg in es ie . Pod obn e  p ow odzen ie , ja k  k s ią żk i fa ch ow e, m ia ły , zdan iem  k o r e ­
sponden tów , w y d a w n ic tw a  z zakresu  h is to r ii sztu k i o raz rep rod u k c je  z F ra n c ji, 
A u s tr ii, Ch in  itd .

K orespon d en t F A Z  dodatn io  ocen ia  p rod u k c ję  p o lsk ich  za k ła d ó w  w y d a w n i­
czych . U w aża  on, iż  now oczesna po lska  g ra fik a  ok ład k ow a , od zn acza ją ca  s ię dużą 
odw agą  pom ysłów , n ie  m a sob ie  ró w n e j w  św iec ie . W  p o lsk ie j p ro d u k c ji k s ię ­
g a rsk ie j w id z i on p rz e ja w  m a n ife s tu ją ce j się co ra z b a rd z ie j od dw óch  la t ró żn o - 
s tronnej w ita ln o śc i narodu. W y ra zem  zach odzących  tu zm ian  m oże być  fak t, że 
P o lsk a  w  r. 1957 w y ek sp o rto w a ła  jeden aśc ie  ra zy  w ię c e j k s ią żek  a n iż e li w  r. 1953.
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P rzed m io tem  p od z iw u  je s t te ż  za in te resow a n ie  k siążką , w y k a za n e  p rze z  spo łe ­
czeństw o po lsk ie . S p ra w o zd a w ca  F A Z  donosi, iż  jed en  z m łodych  w y d a w c ó w  am e­
rykańskich , szc/erze zd u m ion y  n a p ływ em  d z ie s ią tek  ty s ię cy  lu dzi, k tó rzy  w  p ie r w ­
szym dniu  o d w ie d z il i  m ięd zyn a ro d o w ą  w y s ta w ę  w  w a rs -a w s k im  P a ła cu  K u ltu ry , 
wyznał m u, że n igd y  je szcze  n ie  b y ł św iad k iem  ta k iego  za in te reso w a n ia  k s ią żką . 
K oresponden t „D ie  W e lt ” , s ta ra ją c  się zn a leźć  źród ło  za in te resow a n ia  k s ią żk ą  za ­
chodn ioeuropejską w  spo łeczeń stw ie  polsk im , doch odz i do p rzekon an ia , że  u c z y ­
te ln ika naszego oznacza  ono w  d a lek o  w ię k s z e j m ie rze  chęć p og łęb ien ia  w ie d zy  
za w od ow ej an iże li o p ow iad an ie  się za Zachodem .

W  zw ią zk u  z ta rga m i k s ię ga rsk im i w  W a rs za w ie  sp ra w o zd aw có w  zach od n io ­
n iem ieckich  za jm u je  w  ogó le  polska  p o lity k a  ku ltu ra ln a . W  te j sp ra w ie  k o resp on ­
dent F A Z  zagadn ął m in is tra  szkół w y żs zych  i red a k to ra  „N o w e j K u ltu r y ”  S te fan a  
Żó łk iew sk iego , k tó ry  go  zapew n ił, że  p rzy  s tosow an ych  n iek ie d y  ogran iczen iach  
w  zakres ie  p o lity k i k u ltu ra ln e j ch od zi ty lk o  o to, aby  zapob iec  jedn ostron nościom . 
M in ister o św iad czy ł, że  je go  czasop ism o b ęd z ie  n a w e t jeszcze  w szech s tron n ie j p rz e d ­
staw iać p ro b lem y  lite ra tu ry  św ia to w e j i że  „n p . K a fk i  d am y  n ie  ty lk o  ,P ro c e s ’ , 
lecz w  końcu  także  ,Z a m ek ’, k tó re go  d u ch o w o-p o lity c zn e  p od łoże  je s t n ieco  in n e ” .

W  zw ią zk u  z w a rs za w sk im i ta rga m i k s ię ga rsk im i p ozosta je  spec ja ln a  n otatka , 
zam ieszczona w  n rze  127 F A Z  (4 V I )  p t. „Z a  s tosunkam i k u ltu ra ln y m i” . W  n otatce  
czytam y:

. »P o ls k i p rem ie r  C y ra n k ie w ic z  w  ro zm o w ie  z k orespon d en tem  F A Z  w y p o w ie d z ia ł  
S!S za w y m ia n ą  s tosu nków  k u ltu ra ln ych  p om ięd zy  N iem ie ck ą  R ep u b lik ą  F ed e ra ln ą  
a Polską. C y ra n k iew ic z , k tó ry  lic zn y  u d zia ł za ch od n ion iem ieck ich  w y d a w c ó w  na 
W arszawskich  ta rgach  k s ięga rsk ich  uznał za z ja w is k o  s zc zegó ln ie  p oc iesza jące , 
P ow ied zia ł, że  je g o  zdan iem  m ożn a zu pe łn ie  d ob rze  o d d z ie lić  od s ieb ie  za gad n ien ie  
s tosunków  d yp lom a tyczn ych  i  za gad n ien ie  s tosu n ków  k u ltu ra ln y ch ” . M  „

W  dniach  9— 16 m a ja  ca ły  k ra j obch odz ił po ra z  p ie rw s z y  „T y d z ie ń  Z ie m  Z a -  
chodn ich” . O b ch ody  „T y g o d n ia ”  m ia ły  na ce lu  m o ż liw ie  n a jsze rszą  p o p u la ry zac ję  
P rob lem a tyk i Z ie m  Zach odn ich . P r z y  p om ocy  ró żn o rod n ych  im prez, ja k  kon kursy , 
odczy ty t akadem ie, w y s ta w y , w y c ie c z k i itp., o rga n izo w an ych  g łó w n ie  s ta ran iem  
T R Z Z , za zn a ja m ian o  spo łeczeń stw o  z za gad n ien ia m i h is to ryc zn ym i i ak tu a ln ym i 
odzyskanych  te re n ó w  (d z ie je  w a lk i  o u trzym an ie  p o lsk ośc i tych  ziem , ro la  Z iem  
Zachodn ich  w  p roces ie  tw o rzen ia  się i u m acn ian ia  P ań stw a  P o lsk ieg o ; 13-letn i 
dorobek  gospod arczy  i k u ltu ra ln y  Z ie m  Zach odn ich ; in te g ra c ja  spo łeczna  na Z ie ­
m iach  Zach odn ich ; re w iz jo n iz m  za ch od n ion iem ieck i w o b ec  g ra n icy  na O d rze  i  N y ­
sie i in.).

Z  c iek aw szych  k on fe ren c ji, im p rez  i in ic ja ty w  spo łecznych , spośród  k tó rych  
W iele p rzek ro c zy ło  zresztą  ra m y  czasow e  „T y g o d n ia ” , w y m ie n im y  n astępu jące; 

ra jo w a  n arada d z ien n ik a rzy  i p u b licys tów , pośw ięcon a  Z iem io m  Z ach odn im  (2— 4 
v > K osza lin ), sesja  p len arn a  R a d y  N a cze ln e j i  P re z y d iu m  R a d y  N a u k o w e j T R Z Z  
'9 V , W ro c ła w ), o tw a rc ie  —  staran iem  P o ls k ie g o  T o w . H is to ryc zn ego  i T R Z Z  —  S ta - 
c 3i N a u k ow e j w  Z ie lo n e j G ó rze  (9 V ), k on fe ren c ja  o rga n iza cy jn a  w  sp ra w ie  p o w o ­
łan ia Z w ią zk u  M ia s t i  Z ie m  N adod rzań sk ich  (10 V , W ro c ła w ), k o n fe ren c ja  K o m is ji 
S oc jo log iczn o  D em o g ra fic zn e j (12— 13 V , O p o le ) i E k on om iczn e j R a d y  N a u k ow e j 

“ Z Z  (14— 15 v, S zczec in ), W y s ta w a  R o zw o ju  P rzem ys łu  G o rzo w sk ieg o  (15— 25 V , 
G o rzów ), n aw iązan ie  w sp ó łp ra cy  m ia st: O p o le -B ia ły s to k , k on ku rs  d la  m ieszk a ń ców  
Wsi i  m a łych  m iasteczek  Z ie m  Zach odn ich  na p o d ję c ie  n a jb a rd z ie j c e lo w e go  czyn u  
społecznego, konkurs na n a jle p ie j za gosp oda row an ą  w ie ś  w  w o je w ó d z tw ie  opo lsk im ,

T Y D Z IE Ń  Z IE M  Z A C H O D N IC H
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